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Gotujcie drogę Pańską, i prostujcie wszystkie  
Scićżki jego ,  bo w  krotce ujrzycie oblicze Boga, a 
'Vszystkie ciała ludzkie zobaczą radość i zbawienie  
^'oje, Skończą się nie długo wszystkie zwady, mor- 
J* zajadłości i rozterki pomiędzy w am i, i już się 
WięSej zabijać nic będziecie. Siła cnoty i potęga 
Oiądrości wszystko skruszy i nie dozwoli złośliwym  

kwiatem. Będziecie w prostocie
waszych w yforzen i’ a ' ' '^ lk a d r a p ie z n o s c  2 scr.c 
miłości, pokoju ; °zg  M z . e .  Szukajcie wzajemnej
człow iekiem  nie b ę d z " Ą  a ^^M zy c z ło w 'e k .e m  a 
a . r a i ►-> - radnej rozmcv, ho pycha,

!\ll pa°nc 1 Sa|mo!ul,sVVo «i»«Hńą na wieki.  Zgromadź. Pan na b0Jow,siu, p s‘ e n ic* t wvczvsci
Je, a p lcwj, śmiecie i niopożvtcczne ziarno spali i 
zniszczy ogniem meugaszonym. Ostre i skaliste 
J o g .  no które nrepriyjacioły wasze zawsze was 
Jtrącali, co ku liczyły n0gj wasze -  zgładzone i wy- 
P osiowane będą. Żołnierze i cclniki, już wam wię-  
i J gwałtu czjnic nic będą, (1 to co poslanowionem  
fezie z uszanowaniem przyjmjecje> j z pokorą do- 

mcie. Kto mieć będzie dwie suknie, niech j e -  
. e odda nagiemu łazarzowi. Połamcie placek u -  

r,ł',c,z<?ny» * podzielajcie się nim wszyscy, abyście 
. n |e byli. I>0znoście na jednę kupę złota, srć- 

a i drogie kamienie — i oddajcIe je p0 d sąd i o- 
Jj eaę szafarza sprawiedliwego, w  którego sercu ża- 

a nie postała chciw ość,  a obleczeni będziecie w  
dz!SZCZ ° W'f°śc i . i na niczćm wam zbywać nie bę- 
arie 'i . 1 i ła-n .’ Przysalg wam na ziemię moiego  

° a pocieszyciela , któremu złośliwi i źle czynią- 
J nie będą godnii i rzemyka u butów zawiązać, i 
Jem en, zostaną blaskiem cnoty i prawości. Jego  
juk, , s łowa odrodzą ten świat. Więzienia i kaj- 

d Uy me zasmucą sprawiedliwych co szVukall praw. 
y- K rw aw e herody , hamany j uż w i ć w Jcbo_

A U S T R Y A.

W iedeń  15 C zerw ca .—  Z Insbruka donoszą, że 
hr. Stadion odmówił proponowanego mu utworze
nia n ow ego  ininistrerstwa. Klub demokratyczny  
wyprawił wczoraj deputacyą pod dowództwem  zna
nego redaktora Hafn era" do Pillersdorfa, z żądaniem  
aby zaprowadzone były wybory bezpośrednie na d e
putowanych. Pillersdorff dał odmowną odpowiedź.  
Cesarz zamianował feldm. Wocher naczelnikiem  
gwardyi Narodowej.

Wypędzeni z tąd czescy studenci udali się z 
polskimi etnissaryuszami ( ! ? ]  do Prateru i tameęz- 
nych robotników' tak zbuntowali, iż żądają znacz
nego podwyższenia dziennćj płacy, grożąc w prze
ciwnym razie, iż po upływie terminu 4ch godzin  
uderzą na miasto. Gwardya Noradowa bieży do 
broni i wszystko jest zaallarmowane. (G . W r . )

—  Dnia  16 Czerwca.  —
Feldmarszałek baron Wehien przesłał do rni-  

nisteryum wojny przez kuryera z Conegliano kopią 
wiadomości które od feldm. Hess ołówkiem pisane 
otrzymał i brzmią jak następuje:

„Armia cesarska uderzyła 10 b. m. na W icen-  
zę dokąd 80 bomb w y rz u c o n o , wszystkie wzgórza  
zajęto i wojska papiezkie do odwrotu przez rzekę 
Po na mocy zawarlćj kapitulacyi zmuszono. Mar
szałek Radecki był obecnym i dzisiaj (12) wraca do  
Werony.

Drugi korpus armii (2 brygady z 10 do 12,000  
ludzi złożone) został pod dowództwem  feldm. d’ A- 
spre w  Wicenzy, jedna zaś brygada wykoinendero-  
wana została przez Schio do Val Arsa dla utrzyma
nia komunikacji.

Przy zajściu pod Wicenzą nieprzyjaciel stracił 
1800 do 2000 zabitych, rannych i wziętych w  n ie
wolę. Z naszej strony opłakujemy stratę 500  zabi
tych i rannych; pomiędzy pierwszymi jen. major 
xiążę Taxis i pułkownik Kawanagb, ze wszystkiśm  
20 wyższych oficerów zabitych i rannych."

Feldm. W elden donosi prócz tego, iż 11 b. m. 
przywrócił komtnunikacyą między Bassano a W icen-
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z ą ,  12go zaś wyruszył w 8,000 przed Treviso aby 
je  po lewym brzegu Sile zamknąć, zarządziwszy na 
prawym demonstrauyą. tlała górna okoliua jest w  
jego posiadaniu a poddanie się małćj części kraju, a 
między Primolano a Bassano, miała tegoż samego  
dnia nastąpić.

W  Treviso dowiedz ano się 12 o wzięciu Wt* 
cenzy: co powszechny sprawiło przestrach. Kto mo
że  ucieka do Wenecyi.

Dziennik Osservaiore T riestino  zawiera aekla- 
racyą blokady Tryestu przez Neapolitańskiego ad
mirała Bua Albini podpisaną. Oświadcza on, że 
połączona flota Neapolitańsko-Sardyńska krzyżując 
na morzu Adryatyckiem nie miała wprawdzie za
miaru przeszkadzania w  jakikolwiek sposób han
d lo w i ,  ale raczej tylko protegowania nadbrzeży w ło 
skich. Gdy jednak zaczepioną została po kilkakroć 
przez załogę i baterye austryackie w  Tryeście, prze
to  rozpoczyna blokadę tamtejszego portu od dnia 15
b. m. “ (G. d. W.)

Ministeryum w ciągu dnia wczorajszego otrzy
mało telegraficzne zawiadomienie od burmistrza z 
Pragi,  iż jutro od godziny 8 ma nastąpić bombar
dowanie miasta, a komunikacya z presidium jest  
przecięła. Ministeryum udzieliło już polecenia stó- 
sow ne do okoliczności jenerałowi kawaleryi Hr. 
Aiensdorff i radcy dworu Klezańskiemu, każdćj zaś 
chwili oczekuje rapporlu i przedstawień od wysła
nych komfssarzy, których ministeryum umocowało,  
aby bezpośrednio chwycili się środków jakie za po
trzebne uznają do przywrócenia porządku.

—  D n ia  17 C zerw ca .  —

Przerażające wiadomości nadchodzą z Pragi, 
kilka części miasta stoi iuż w  ogniu. Domy się 
w a lą ,  ogniste homby spadańą na wszystkie ulice. 
D zw ony allarmu biją w powietrzu, — krew płynie 
p otok iem , —  władza wojskowa rozwija wściekłość  
swoją na całej ludności. Przerażone Niemcy i Cze
chy uciekają z Pragi. Wiele rodzin już tu przyby
ło  i opowiadają najokropniejsze sceny. Żołnierze 
mordują i rabują jak w nieprzyjacielskim kraju. Star
cy, nawet dzieci i chorzy nie uchodzą zem sty! Sztur
m ow an o  do wszystkich mieszkań, wciskano się do 
pokojów, wyłamywano kassy i kufry. Wypróżnio
n e  puzderka kosztowności i kamieni drogich , leżą 
na ziemi w zrabowanych pokojachę gdziekolwiek  
coś kosztownego znaleziono, zabierano, resztę strza
skano w  kawałki. Kto się pokazał na ulicy, był 
rozstrzelanym, bez różnicy, czy tc Czech lun Nie
miec. Barrykudy hyły słabo w ybudow ane, a jesz
cze słabićj obsadzone. Garsztka studentów i bez
bronnych rebotnikow hroniła ich. Zbywało na bro- 
n i amunicyi. Gdy żołnierz który upadł przed bar- 
ryk »dą wciągano go za pomocą haku i wypróżnia
n o  patrontarz jego.

W  domu kupca niemieckiego p. Zappert, po
dobnie jak w  większćj części dom ów  tćj części mia
sta wszystko zdruzgotano lub skradziono, pomordo
w a n o  dziec i ,  wyłamano b iura , skradziono złoto i 
k o sz to w n o śc i; skrzynki nawet służących plondrowa- 
n o ,  a tych co owem u niesłychanemu wandalizmowi

opór stawić chcieli , poniewierano lub brano w  nie
wolę .

Jedna barrykada przez techników wystawiona, 
była niezdooyta. Była ona murowana i otoczona 
ro w e m , i wielką z niej zadano klęskę żołdactwu.

Gwardya narodowa nie połączyła się z woj
skiem. Tylko arystokratyczne czarno-żółte kompa
n ie ,  walecznie się trzymały... z tyłu za wojskiem- 
Inne kompanie nie reakcyjne wyprowadzono pod
stępnie na egzecyrkę za m iasto , na zasadzie ułożo
nego z góry planu Windischgratza; poczćm miasto 
zamknięto i gwardyi tej nie wpuszczono.

Nasi wićdeńscy deputowani znieważeni zostali 
przez reakcyjnych gwardzistów pragskich (nie Cze
chów). Nie chciano im nawet dać kart wolnego 
przejścia. Pewien urzędnik i gwardzista czwartej 
czarno-żółtej kompanii Kratochwill, nazwał dwóch  
wiedeńczyków naszych: buntownikami, morderca
mi i t. p. Za prawdziwość tych podań jak i po
przednich  świadczy gwardzista wiedeński p. Buncl-

Pragscy Niemcy i Czechy liczą z pewnością na 
pomoc z Wićdnia, jak mówią wszyscy przybyli 2 
Pragi podróżni. Wszyscy również zgadzają się na 
to, że nie ma walki między Czechami a Ńiemcamii 
ale walka między wojskiem a Pragą, wywołana  
przez przygotowane od dawna dążność' reakcyjne 
wprowadzone w ż y c ie  a raczćj w śmierć przez Win
dischgratza.

Pospolite ruszenie jest w łzecbach powszechne- 
Tysiące chłopów spieszy do Pragi. Uzhrojeni są ^  
cepy i kosy. Chcą otoczyć Pragę i zapewniają, żę 
wygłodzą w ojsko ,  które w żaden sposób przedrze*5 
się przez nich nie zdoła. Wojsko rachuje także 
posPki.

Z vrszystkiego tego wynika że w  Pradze nle 
ma wojny domowej. Sforność i rząd tymczasowy 
wszelką straciły powagę. Jestto walka władzy woj- 
skowćj z wolnością. Kwestya narodowa ustąpi"* 
na stronę. Niemcy i Czechy walczą w jedności prze
ciw Windischgratzowi.

Windischgriitz po dwunastu godzmnćm bcui'  
bardowaniu złożył nareszcie dowództwo. Wojsko 
cofnęło się do koszar, i bcirykaaj znikać zaczyna
ją ,  wszelako rozbrojony lud wiejsk nie ustępuje  
ale raczej w coraz liczniejszych oddziałach miasto 
otacza. Nic Czechy więc same — ale i żywi ił de
mokratyczny niemiecki odniósł zwycięztw^- . ^

Feldm. Ilr. Radecki nadesłał ministeryum woj
ny odpis konwcncyi, w  skutek której Yicenza woj
skom austryackim oddaną z o s ta ła :

1) Wojsko papiezkie opuści Vicenzę z w s z y s t '  
kiemi honorami w o j e n n e m i  o godzinie 11 2 > i w } '  
maszerują najkrótszą drogą przez Este i Rowig0 
przez Po.

2) Niniejszą konwencyą objęte wojsKa papież * 
k ie ,  są obowiązane w przeciągu 3ch miesięcy n i ' 
służyć przeciwko Austryi. Po upływie tego czas11 
wojsko toż uwolnione jest 00 swego zobowiązani®-

3)  Gdy jenerał Durando usilnie polecił  
Excellencvi Feldm. Radeckiemu m.eszkańców roi®' 
sta i prcwincyi Vicer.za, aby nie byli odpowiedzi®1' 
nemi za przeszłośc przyrzeka przeto, Feldman>z®*e 
z wszelkim uwzględnieniem z temiz postępować.
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Kapitulacya niniejsza podpisaną została z stro
ny Feid. Hr. Radeckiego przez Feldm. i jeneramego  
kwatermistrza armii jenerała Hess, z strony zaś j e 
nerała Durando przez podpółkownika G. A laen  

Prócz zmarłego z ran jenerała majora X. T a -  
x i s ,  został także lesko rannym xiążę Rudolf Liech
tenstein i ośmiu oficerów z 10 batalionu strzelców  
wraz z swoim mężnym komendantem.

T ries t 12 C zerw ca.  Wczoraj statek parowy  
przez Lloyd do Lewantu przeznaczony, wypłynąw
szy w  zamierzoną podróż, pomimo zaopatrzenia go 
certifikatami, zwrócony został przez admirała nie
przyjacielską floty, któren oświadczył, iż od rana 
dnia dzisiejszego w  skutek wyższych rozkazów roz
począł blokadę Tryestu i dziś jeszcze ma nastąpić 
publiczne ogłoszenie tegoż naszemu gubernium.

fG. w. W.)

Wiadomości zagraniczne.

POLSKA.
W a r s z a w a  17 C zerw ca .  Dc dnia wczorajsze 

go w  wieczór przywieziono i przeważono wełny o- 
koło 6000  centnarów.

R 0  S S Y A.

Podczas gdy deputowani całych Niemiec wystę
pują z pięknemi mowami w  parlamencie fraoturt-  
skim, niezajmując się bynajmnićj ustanowieniem  
^ładzy wykonawczej; podczas gdy Czechy w środku 
Niemiec z bronią w  ręku powstają; podczas gdy 
wojska związkowe niemieckie walczą z Duńczyka-  
obsad* sLarowczego skutku, a granica francuzka 
p jpst znacznymi korpusami; podczas gdy

j 1 y swoje w  Poznaniu bezowocnie osłabiaia,
t a s U l W ęgrTłn SZecb ciągłe ponosi klęski; pod- 

. ybrj przez sw oie  dążności zaborcze ją
trzą przeciwko sobie sąsiednie kraje: Rossya z zw y
kłą swoją krwią zimną przędzie swoje nici i otacza 
•las swoją niebezpieczną siecią. Bałtyk okryty jest  
rossyjskiemi okrętami wojennemi. Cała zachodnia 
granica Rossyi najeżona bagnetami, główna zaś siła 
Cara stoi nad Prutem każdej chwili gotowa w kro-  
C2yć do Mołdawii i Wołoszczyzny. Podług najno
wszych wiadomości, już miało przyjść do tego. Jeśli 
2aś Siedmiogród, lil irya, Kroacya i Sławonia rze
czywiście tęscbnią za rossyjskiem panowaniem, w te
dy Niemcy i Węgry same sobie będą w in ne ,  że 
kraje naddunajskie dostaną się w  ręce Cara.

(G. W r.)
P etersb u rg  9  Czerwca.  Na przedstawienie p. 

Ministra Skarbu, protokułem Komitetu pp. Ministrów, 
najwyżej w  dniu 4go maja r. b. zatwierdzonym, 
rozkazano: wytartą monetę srebrną przyjmować i 
^y in ien iac ,  podług nominalnćj jej wartości we  

szystkich kassach powiatow ych , w  ciągu trzech 
lesięcy od dnia otrzymania o tćm na miejscu po

lecenia. /A
P R U S S Y. ( 1

Berlin  14 Czerw ca.  -— Obiegają „tu nieustannie 
zastraszające pogłoski, mówią 0 lancach, pikach i

chorągwiach czerwonych tajemnie przysposobionych 
i mających być użytemi przy uknowanym republi
kańskim zamachu, Z wielu okoliczności wnosió. mo
żna, iż rząd rzeczy wiście obaw-a się republikań
skiego powstan:a. M ów ią, iż znaleziono ważne pa-  
pićry spisku dotyczące, i że z dalekićj północy na
deszło przestrzeżenie, iż w caiśj środkowśj Euro
pie rozgałęziony jest spisek, mający na celu zapro
wadzenie wszędzie rzeczynospolitśj federacyjnój, i 
zostający pod kierunkiem komitetu centralnego z 5 
osób złożonego.

—  Dnia  15 C zerw ca .  —
Żyjemy tu wśród rozruchu który łatwo w y ro -  

dzić się może w rewolucją. Zaioga wojskowa o-  
sadzona w  zbrojowni, p izez  cały dzi ń wczorajszy 
utrzymywała lud w wzburzeniu i była powodem  
znacznego przed zbrojownią zbiegowiska. Wysłano 
deputacye do komendanta gwardyi i ministra w o j 
ny celem wyjednania , aby wojsko wydalono i r o 
botnikom broń wydano. Deputacye te otrzymały 
jak mówiono odmowną odpowiedź, i |U ż  ku w ie 
czorowi przyszło do starcia między robotnikami a 
gwardyą licznie pod arsenałem zgromadzoną. P o 
dobnież na lipskiej ulicj i przy bramie brandebur- 
skiej gwardya użyła broni i wielu raniła. Pod zbro
jownią zebrało się około 40,000 ludzi, którzy w i
dząc że wojsko nie ustępuje, poczęl się cisnąć na 
arsenał. Widząc to jedna kompania gwardyi w y
stąpiła przeciw nim i 6 gwardzistów, jak mówią bez 
kotnmendy, dwa razy ognia dało , od czegc trzech  
zginęło a czterech było rannych. Rozjątrzenie ztąd 
ogromne. Dom kupca Bcndy któremu przypisywa
n o ,  iż kazał dać ognia do lu du ,  splondrowano i 
rodzinę jego znieważono. Tymczasem gwardya w  
części zaczęła się rozchodzić, w części zatknąwszy 
chustki białe na bagnety, dawała poznać, że do lu 
du strzelać nie będzie. Widząc to massy, z nową  
natarczywością uderzyły na zbrojownią i takową  
zdobyły, gdyż 2 kompanie wojska w niój będące, 
ustąpiły nie stawiwszy żadnego oporu. Już kilka 
tysięcy sztuk broni zabrano, gdy gwardya na nowo  
otoczyła zbrojownię i zamkniętych w  niej ludzi roz
broiła. W kilku innych częściach miasta wznies io
no barykady. Z teatru Itooigstadzkiego broń rów 
nież zabrano i zatknięto chorągiew czerwoną na 
barykadzie tamże wzniesionej. Około 10 wieczór  
oddział 30 do 10 ludzi bezbronnych ciągnął przez 
Kbnn’slrasse obwołując jak mówią rzeczpospolitą. 
Tymczasem rozeszła się pogłoska , że i w Poczda
mie przyszło do zajścia między wojskiem a obyw a
telami , którzy wzbraniali odejścia wojsku w pomoc  
do Berlina powołanemu. Zasługuje także na u w a 
gę okoliczność z wiarogodnego źródła nam w iado
m a, że przy bramie frankfórtskićj około 2  w  nocy 
słyszano w  regularnych pauzach strzały armatnie.

Dziś rano uważano przy kilku bramach miasta 
wiele wyjeżdżających pow ozów  podróżnych bardzo 
onakowanych. Zdaje się iż w skutku wczorajszych 
wypadków znowu znaczna liczba majętniejszych mia
sto opuszcza. Zresztą cały dzień dzisiejszy zesztdł  
spokojnie. Dobry wpływ  wywarło przyjęcie przez 
sejm ustawodawczy wniosku deputowanego Junga  
aby zgromadzenie zaniechało wszelkich zbrojnych 
środków bezDieczeństwa i oddało się pod straż b e r 
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lińskiego ludu. Mówią iż z powodu wczorajszych 
wypadków nastąpił|W .iaczne  rozdwojenie w m ini-  
steiyum które się podało do dymissyi. Wiele się 
do tego miało także przyczynić zmienione usposo
bienie konserwatywnćj większości zgromadzenia u- 
stawodawczego. Przed południem aresztowano kil
ka osób między niemi p- Kom a z Wrocławia, któ
rego uwięzienie zwraca szczególniej uwagę. Część 
również zabranćj broni, odebrano w  nocy i zwró
cono dziś rano do arsenału.

Dochodzi nas z wiarogodnego źródła wiado
m ość,  iż rząd francuzki zażądał od tutejszego, aby 
całe W . X . Poznańskie, nie wyjąwszy dystryktów 
niemieckich, w  celu przywrócenia samodzielnego  
kraju polskiego, zostało odstąpionćm. Mówią, iż od 
zadośćuczynienia temu żądaniu, zależnćm czyni u- 
trzymanie pokoju między Francyą a Niemcami.

— D nia  15 Czerw ca.  —
Na początku dzisiejszego posiedzenia sejmu u- 

stawodawrczego prezes Milde odczytał odpowiedź  
majora Blesson tymczasowego dowódzcy gwardyi 
ifrtejskiej, na wezwanie prezesa o urządzenie stra
ży bezpieczeństwa dla zgromadzenia Narodowego. 
W  lej odpowiedzi oświadcza, iż przy teraźniej-  
szćm położeniu rzeczy, za nic ręczyć nie może. 
Gwardya miejscowa jest powołana, lecz czy przyj
dzie tego nie w ić ,  a jeszcze mniej czy obowiązko
w i swojemu uczyni zadosyć. Odczytanie tego pi
sma wywołało  śmiech powszechny. Następnie min. 
Carnphausen zawiadamia izb ę ,  iż w skutku wypad
ków wczorajszych zarządzonem zostało 1) powoła
nie trzech batalionów berlińskiej Landwery, która-  
bj razem z gwardyą służbę pełniła, 2) reorganiza
cja  gwardyi obywatelskićj, 3) zaprowadzenie nowej 
straży policyjnej. Dep. Jung i Uhlioh zwracają u -  
w a g ę ,  iż zarządzenia straży bezpieczeństwa dla zgro
madzenia ustawodawczego, jest przeciwne wczoraj
szemu postanowię:.!u izby, wnoszą zatćm aby zgro
madzenie ośw iadczyło , że nie potrzebuje żadnej 
straży zbrojnej: lecz że się oddaje z pełnem zaufa
niem pod opiekę ludu berlińskiego (oklaski). W n io
sek ten izba znaczną większością przyjęła. W  dal
szym ciągu posiedzenia deputowany Wachrmuth  
wnosi aby zgromadzenie natychmiast zechciało wy
znaczyć z swego grona komissyą do ułożenia n o w e
go projektu konstytucyi. Przeciw wnioskowi wy
stępuje minister Carnphausen, za wnioskiem mówią

dep. N ees ,  v. Esenbeck i W aldeck, wychodząc z 
tej zasady, iż konstytucya musi być odpowiednią  
czasow i, nosić jego cechy i być w harmonii z re -  
wolucyą z którój się wyradza. Muszą zatem wszy
stkie gminne instytucye być zm ienione, prawa feu
dalne zniesione, i idee socyalne do kostytucyi przy
jęte. To wszystko przyjść dc skutku nie może przez 
roztrząsanie paragrafów' projektu ministeryalnego, 
musi zatćrn nowy projekt wychodzący z izby, być 
ułożonym. Kilku jeszcze m ówców odezwało się za 
i przeciw w n io sa o w i , poczetn przystąpiono do g ło
sowania i wniosek dep. Wachsmuth większością 46  
g łosów  przyjętym został.

— D n ia  16 C zerw ca.  —
Dzień wczorajszy i dzisiejszy zeszedł spokojnie 

i zdaje s ię ,  że spokojnosć ta, czas jakiś trwać bę
dzie. Ministrowie Arnim , Schwerin i Canitz podait 
się jak mówią do dymissyi. W  miejsce p. Blesson, 
major Rimpler mianowany został tymczasowym ko
mendantem gwardyi obywatelskiej. Znaczną część 
zabranej onegdai z arsenału broni zwrócono , i stra
ta jest mało znaczna. Dzisiejsze posiedzenie sejmu 
ustawodawczego jest małój wagi.

P oczdam  11 C zerw ca .  Wczoraj korpus ofice
rów wyprawił xięciu Pruskiemu nadzwyczaj świetną  
serenadę z pochodniami. Około 10 wieczór prze
szło 100 gondoli strojnych w kwiaty, wstęgi i llaggi, 
oświeconych nicprzeliczonćm mnóstwem pochodni 
wypłynęło z Poczdamu na szerokiej i pięknej H a -  
veli do zamku Babelsberg, letnićj rezydencyi xięcia. 
5 band muzycznych ożywiało uroczysty ten pochód.

(G. Wr }

P R Z Y J E C H A L I  DO K R A K O W A

Od dnia  18 do dnia  10 C z e r w c a .
KluzińsK- Juliusz ob., Kęszycki JójPG Kalinow

ski Kazimierz X., Kęszycki Paw eł oh., Kolankiewicz 
Sebaslyan X .,  Krasicki Maciej hr , Krasicka Teofil® 
hr., W róblewski Józef, Krzemlowska Konstancya 
ob., z Galicyi.

W y je c h a l i  z  Krakowa.
Chołonicwska Elżbieta ob., Krasicki Maciej hr., 

Załuski Józef hr., Lubowidzki, Bocheński Franci
szek ob.,  do Galicyi.

Doniesienie Urzędowe.

c. R. R om m issya  R w atern icza .  dc domu p. Paczygowskiego pod L. 25 naStrador

■awiadomia strony mteressowane, że bióro C. przemesionem zostało.
K. Kommissyi Kwaterniczej dotąd w  Spiskim pała-  Kraków d. 19 Czerwca 1848 r.

cu w  Rynku Głównym będące,  w  dniu dzisiejszym (lr.) H o yd z iu sk i .


